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Rezultat narad londyńskich 


Porozumienie w sprawie franzytu przez angielską 
strefę oxunacyjną. 


PARYŻ, 18 lutego, (PAT). Rada | dzacel przez Kotonfe. Zdnte sle. że 
ministrów roznatrywała kontrpro- |odnośny układ bedzie mógł być 
pozycie londyńskie, dotyczace |niebawem zawarty. 


tranzvtu przez anslafską strefe 0- 
kupzcvłna. Dzienniki zaznaczała.| BERLIN, 18-g0 lutego. (AW). 
Wbrew doniesteniom pism niemiec 


iż uzyskanie zgody na tranzvt 
przez Dveren-Gravenrnth pozwała | kich. polróż Letrocquera bvnai- 
mniej nie spełzła na niczem. gdvż 


przewidywać pomyślne dla obu 
okaznie się. że linia kolejowa Gra- 


stron rozwiazanie sprawy. 
venroth-Dueren zostanie w naj- 


bliższym czasie właczona do stre- 
vas, Potwierdza sie, że rzad an- |fv neutralnej. a dwie linie koleio- 
pieski postanowił pozostawić | we, prowadzace przez Kolonię. 
Francji do całkowitel dvysnozycii małą bvć administrowane na wa- 
linie kolełowa Gravenroth-Dueren | runkach. korzystnych dla Francii. 
i wypowiedział sie za udzieleniem | które zostana ustalone po wspól- 
Francii ograniczonero nrawa ko-|nem norozumieniu francusko-an- 
rzystanła z głównej linji, przecho- I pielskiem. 


PARYŻ. 18 lutemo, (PAT). Ha- 


Opinja Ameryki o akcji francuskiej 


nesa. Żegluga ną kanale została 
unieruchomiona na 3 tygodnie. 


DUESSELDORF, 18 lutego. Pat 
Na tervtorium ekupowanem opór 
urzędników niemieckich trwa w 
dalszym ciągu. W dn. 14 i 15 b. m. 
wydalono ponownie 53 opornych 
funkcjonarjtszy. 


REPRESJE. 
KOBLENCJA, 17 lutego. (Pat). 
Wysoka komisia międzysojuszni- 
cza wydała nakaz wvdalenia 55 
urzędników niemieckich i 9 stu- 
dentów. 


FSSFN. 1/ lutego. (Pat). Od- 
dział wojsk francuskich zajął ko- 
szary policii beznieczeństwa w 
Fssen. Nie wvdarzył się przy tej 
sposobności żaden fncvdent. Ko- 
mendant nolicii został aresztowa= 
ny. 80 policjantów rozbrojono. 


ROBOTNICY NIE CHCĄ 
POMOCY. 


PARYŻ, 18 lutego. (Pat. Ma- 
tin“ donosi z Duesseldorfn: ze- 


Polska wobec decyzji 
Kłaipedzkiel. 


Stanowisko polskich sfer urzędowych. 


1 
WARSZAWA, 18 lutego. (PAT). |carstwa suwerenności nad Kłafpes 
W związku z wiadomością o de-|dą wymaga od rzadu litewskiego 


cyzii konferencji ambasadorów w 
sprawie Kłajpedy P.A.T. otrzy- 
(mule następujące wyjaśnienia ze 
|strony urzędowej: 


Zakomunikowana oficjalnie rza- 
dewi decyzia konferencii ambasa- 
dorów z dnia 1 b. m., uwarunko- 

| wuje przekazanie Litwie suweren- 
|Iności nad terytorium Kłajnedy od 
| nadania jej w drodze statutu do o- 
pracowania przez mocarstwa z 
| adziareti Kłajpedy i Litwy I przy 
twzględnieniu opinii polskiej, au- 
tonomii z reprezentantami ludności 
z równouprawnieniem ięzykowem 
i narodowem oraz z równoupraw= 
nieniem obywateli obcych w za- 
kresie prawa cywilnego (własność 
i handel). Decyzja zastrzega rów- 


zupełneł zmiany dotychczasoweł 
lini] politycznej | przejścia do po- 
litvki zgody i rozsadku, i 

W tych warunkach rząd nie 
przestał z całym naciskiem od< 
działywać na mocarstwa sprzy» 
mierzone w celu ich szczegółowe” 
go zaznajomienia z sytuacją i wyu 
pływającemi z niej wskazaniami. 
Jest przeświadczony, że lego po. 
głady I postulaty znajda tam z 
tem pełniefszem twzzlednieniem, 
iż wypadki wvdala się w zupełno« 
ści usprawiedliwiać przewidywae 
niach rządu z przed 5-ciu tygodni, 
W tym już bowiem czasie rząd t< 
znał za stosowne ostrzec mocare 
stwa, że iunctim pomiedzy spra« 
wa Kłajpedy a likwidacią pasa nes 
utralnego z uznaniem przez rzad 


Uważają okupację Ruhry za zupełnie uzasadn oną 
i celową, 


NOWY-JORK. 18 lutego. (PAT). | gdyż w akcji współdziałała także 
„New-York Times'* pisze. że akcła;Beleja i Włochy, należy zazna- 
Francii w zaełebiu Ruhry oparta czyć, podkreśla dziennik, że 
jest na mocnych podstawach praw , Chatetorlatn w dn. 28 naśdziernie | 
nych. Jeżeli minister spraw zagra-| ka 1920 r. zastrzent fkaźdemn 


wież najiormalniej wolny tranzyt 
morski, rzeczny 1 ladowy przez 
terytorium Kłaipedv na rzecz Pol. 
ski i Litwy, jako państw zaintere- 
sowanych, oraz nadzór rady por- 


towcj przy udziale przedstawicieli 
Litwy i Polski, 


braniu związku robotników budo- 
wlanych postanowiono odmówić 
przyjmowania wszelklej pomocy 
od stowarzyszeń, które powstały 
w Niemczech, fr pomagania 


kowieński przynależności Wilng 
do Polski, definitywnem ustale” 
niem granic politycznych, zabeze 
rieczających linie kolejową Gro« 
dno—Wilno. bedzie nrzyłecient 
przez rząd kowieński postanowień 
traktatu wersalskiego. Odnośnie: 


fudrości zaziębiaj Rubry: Jeden 
z robotnitów, pPizemawialar. 


nicznych rzeszv Rosenberg przej- 
rzałby swoje własne archiwa, zna- 
lazłby tam note. wystosowaną 
przez Bismarka 25 maia 1872 roku 
do rządu francuskiego, mówiacą. 
że jeżeli Niemcv nie uzyskala na- 
leżnych im od Francji odszkodo- 
wań do wiosny 1874 r. to wezmą 
pod swój zarząd administracvinv 
conajmniej okunowane już denar- 
tamenty. Jeżeli Niemcy — pisze 
dalei dziennik — istotnie pragna o- 
swobodzić zagłębie Ruhry. powin- 
ny nostąpić tak, iak swego Czasu 
postapiły z Francia. 

Mówiac o prawie Francii do od- 
szkodowanych akcii, co zresztą w 
danym wypadku nie ma miejsca, 


o 


rzadów calkowita swobode dzia” 
łania w kierunku. iaki mu się wy- 
da najbardziej wskazanym. 


PARYŻ. 18 lutego. (PAT). „Chi- 


cago Tribune“ donosi z Londynu: | Prezydent 


Naczelpv redaktor ..Waldstrect 
Journal“ po przybvciu do Londvnn 
oświadczył wobec przedstawicieli 
prasy, że w Ameryce sfery han- 
dlowo-przemysłowe naorół wie- 
*za w ostateczte zwycłestwo 
Francji w zagłebiu Ruhry I sadzą, 
że predzej, czv nóźsteł, Niemcv 
zanrzestana onoru. Sa one nawet 
zdania. że okupacia Rrhry może 
sie przyczynić do ekonomicznej 
edbudowy Europy, 


"Na okunowanem terytorium. 


REPRESJE W GELSENKIRCHĘ. 


GFLSENKIRCHEN, 
(Pat). 


18 lutego. 
Ogłoszono tu obostrzony 


NIEWYKONAT NE ZAPZĄDZE: 
NIA NIEMIECKIE, 


BERLIN, 18 Intego. (Pat). Rząd 


etan oblężenia, Okunacja miasta, Rzeszy przesłał kuncom I prze- 


snowodowana została odmową 


zapiacenia przez zarząd miasta, 


grzywny w wysokości 100: mil- 
ionów marek, nałożonej z powodu 
wypadku, jaki miał miejsce mię- 
dzy żandarmerją francuską a po- 
licją niemiecką. 

GELSENKIRCHEN, 18 lutego. 
(Pat). Miasto zajete zostało wczo- 
raj rano przez oddział 47 dvwizii. 
Żadne zajście nie miało miejsca. 
Ruch uliczny między godz. 19-tą 
a 7 został zabroniony. 


SKAZANIE BURMISTRZA ' 
DUISBURGU. 


AKWIZGRAN, 18 lutego. (Pat). 


| okupowanem. 


|mysłoweom na terytorium okuno- 


warem nowe instrukcje w zwiaz- 
ku z wnrowadzonym zakazem wv 
wozu. Rząd Rzeszy zabrania wy- 
wozu jakichkolwiek towarów 
przez granice francuską i belgij- 
ską. Zabrania kuncom płacić za 
dostarczone towary w walucie 
zagranicznej I nrzynomina. że cła 
powinny bvć onłacane w urzę- 
ach celnych na terytorium nie- 
Żadania Rzeszy 
stwarzałą trudną sytuację dla kun- 
ców i kooperatyw rohotniczych, 
to też jedno z głównych stowarzy 
szeń w zagłębiu przys*apiło do o- 
mówienia sp.awy nawiązania sto- 


Burmistrz Duisburga skazany zo-!sunków z władzami francuskiemi. 


stał przez begliski trybunał woj- 
skowv na miesiąc więzienia. 


TRANSPORTOWANIE WĘGIA. 

DUESSELDORF, 18 lutego. Pat 
15 pociazów z węglem odieckało 
z tervtorium okunowaneco, a m u- 
nowicie 2 pociągi do Belgiji. ? do 
W!orch, 2 do Szwajcarji, a B do Ho- 
landji. 


WPŁYWY Z CEŁ, 


SABOTAŻ NIEM"ECKI W ZA- 


`“ 1U. 


BZPLIN. 18 Intego. (Pat). Nal 
lepszym dowodem sabotażu nie- 


mieckiego, utrudniająceco pracę 


na tererach okunowarych, test 
fakt zatarasowania kanału Ren- 


| Herne, przez zatopienie dwuch 


szkrt z weszlem. Doniesienfa dzien 
n'ków niemieckich usiłwią to przed 


świadczył: „Nie chcemy tau, 
od wrogów republiki“. 


EBERT DZIĘKUJE. 


BERLIN, 18 lutego. (AW). — 
Rzeszy  nłemlerkiei 
Ebert wystosował do urzędników 
zagłębia Ruhr deneszę, wyraża- 
jącą im nofzirkawanie 1 uznanie 
za wierną służbę na rzecz Nie- 
miec. 


a 


BIAŁA „KSIĘGA“ 


BERLIN, 18 lutego. (AW). Rząd 
Rzeszy przygotowuje obecnie bia- 
łe ksiere w sprawie okunacii Ruhr 
Materjał obeimować będzie 54 
strony i zawierać ma wszystkie 
akta. dotyczące ostatnich wypad- 
ków na zachodzie Niemiec. 


TURCJA CHOF ZAWRZEĆ 
POKÓJ. 


KONSTANTYNOPOL, 18 frte- 
«o. (Pat). Renter donosi: W ciącr 
narady z gen. Harritatonem, 
Ismo=t basza wyraził Szczera pra- 
nienia zawarcia norton. Wsnom- 
niawszv a przebiegu rokowań lo- 
zańskich, Ismet zarważył, że spra 
wy ekonomiczna bvły punktem, 
n który rozbily sie rokowania, — 
Isme: wyraził w końcu nafziela. 
że układ nokojowy zostanie za- 
warty w'frótce. 


KONSTANTYNOPOL. 18 lutero 
(PAT). Ismet po odhvciu narady 
z gen. Pellet odjechał do Anzory. 


SOCJALIŚCI NIEMIECCY ZA 
ZGOTĄ Z POLSKA. 


BERLIN, -go lutego. (PAT). 
„Vorwaerts* we wstepnvm arty- 
kule zwraca sle przeciwł , stano- 
wisku klasv niemieckiej, która za- 
ostrza tylko stosunki zacraniczne 
Niemiec z innemi naństwami. Au- 
ter artykrłu oświadcza, iż Niemcy 
ni nowiwy stwarzać sobłe ne- 
wye wrogów. Ohecnie należy za- 
przestać wszelkich kamor "4 nrze- 
ciwo Potsce, która wvraziła luż 
uroczyście pragnienie npokoln. Pu- 


po A 


Jak widać z powyższej decvztt. 
konferencja ambasadorów uzależ- 
nta zastosowanie wzmiankowane- 
go postanowienia nietylko od ich 
zasadniczego przyjecia przez rzad 
kowłeński, ale od uprzedniego 
szczerółowezo opracowania | za- 
twierdzenia w drodze wspólnego 
norozumienia przy udziale państw 
nrzyszłej konstytucii terytorium 
Kłafnedy. Stwierdzić więc należy. 
że przekazanie Litwie przez mo- 


a m 


Głosy prasy 


DAPYŻ. 18 litego. (AW). i 'zien- 
tiki paryskie komentnią żywo w 


cv amtesadorów w sprawie Kiaj- 
pad, zaonatrmiąc ją szercziem 
nienrzychylnvch uwag krytycz» 
nych. 

„Temps“ stwierdza, że przyzna- 
me Litwie kowieńskiej siuweren- 
ności nad terytorium Kłajnedy 
lest zachętą dla tych narodów, 
które chca owatcić traktaty sta. 
nowłone celem zaheznieczenia por 
kolu. Autor artykułu. pułkownik 
Rebonl.nrzewiduie.że rzad kowień 
ski, zachęcony bezkarnością, może 


INSPIROWANE KŁAMSTWA 
SOWIECKIE O POLSCE. 
WARSZAWA, 18 lutego. (Telef. 

od nasz. koresp.). 
W berlińs"iej gazecie „Nakanu- 


Warszawy, powtarzająca znane już 
cji w Ruhrze. 


` Korespondent warszawski „ 
kanunie” pisze, że obecność pol- 


diuzszych artykułach decyzie ra:. 


-——o 


ca 


-rnn 


nie" ukazała się korespondencja z| 


40 Miemya fest to postulat sine gua 
non npokołu we wschodriał Burns 
nie. Włelkie mocarstwa ofiarowad 
lv Kownu wspaniałomyślnie pokój: 
Naibliższe dni okażą, czy rząd ków, 
wieński z należytem zrozumie* 
nlem swych interesów zdobędzie 
się na decyzię, zapewnłałjąca pos 
kój i możliwość ugody. Rząd koę 
wieński nie rozumiejąc koniecznow 
ści ustepstw, wyrzekłby się barę 
dzo wiele, jeżeli nie wszystkiego. 


francuskiej. 


się nawet odważyć na atak ną 
Wilno. i l 

Georges Bienaime, domaga się 
w dziennku „Victoire* wysłania 
na terytorium Kłajpedy wysokies 
go komisarza ligi narodów, w przę 


*ciwnym bowiem razie, przy zn 


nej uległości Litwy kowieńskie. 
wobec rozkazów z Berlnia, wpły 
wy niemieckie zaczną górowań 
nad Kłajpedą. p l 
Lewicowy „L'Oeuvre' "wyraża 
ubołewanie. że mocarstwa sprzyw 
mierzone, trzymające straż nad pa ' 
kojem w Euronie. decyduja =ie 
pod naciskiem siły. ; 


SZEFOWIE MISJI WOJSKO- 
VYCH W PASIE NEUTRALN, 


WILNO. 18 lutego. (Pat). Dziś 
rano przybył do Wilna szef ancieł 
skiej misji wojskowei w Polsce 
gen. Carton de Viard, który nas 
tychmiast udał się na odcinek pasa 
neutralnego, zaimowańego przeź 


brednie o pomocy Polski dla Fran- | polskie władze administracyjne —, 


Jednocześnie udał się tam szef 


Na. | włoskiej misji wojskowćj pulą 


Ivaldi. 


skich ułanów w zagłębiu Ruhry: 
byłaby równie niebezpieczna dla ł Z DROŻYZNA. S 
Rosji, jak szarże ułańskie w Kijo+ WARSZAWA, I. lutego. (Pat); 
wie wswoim czasie. Koresponden= Wyznaczone na dziś posiedzenie 
cia ta nie zgsługiwałaby zresztą na; sejmowej komisji do walki z dróm 


UTRUDNIONA WALKA 


O O A 0 


i 


D 


/ 


9 
Ñ 


ł 


ji 
AT 


y/ 
{ 


/ 


2. 


~ 


ala wojska w 


yE 


zę 


E Spe ZJ JĘKOR SOLSKI 


FOTWAJI DalstWOWOŚCI. 


[< 


Generalicja u prez. Wojciechowskiego. 


W dniu 17 lutego odbył się obiad 
dla przedstawiceli wojskowości 
w Belwederze, na którym to p. 
prezydent Rzplitej podejmował na 
stępujących generałów: prezesa 
rady ministrów gen. dyw. Sikor- 
skiego, szefa sztabu generalnego 
marszałka Piłsudskiego, ministra 
spraw wojskowych gen. Sosnko- 
skiego, zen. broni Rozwadów- 


w” 


k Marszałku | pp. Genera- 
4 Praegnąłem Was widzieć. 
aby poznać Was wszystkich oso- 
iście i aby wyrazić serdeczne po 
dziękowanie za tę pracę, jaką pro 
wadzicie dla ugruntowania moral- 
nej I materialnej wartości polskie- 
go wojska. Rodziło się ono w wa- 
runkach niezwykle ciężkich, kie- 
dy rozsądek polityczny był w ja- 
wnej rozterce z gorącym natrjoty 
tmem, pragnącym wydobyć na- 
ród z niewoli mocą własnego orę- 
ża, kiedy wojnę powszechną z ra- 
dością witaliśmy, zmęczeni po- 
tójnym uciskiem zaborczych 
państw. Ciężkie, często tragiczne 


Odpowiedź marszałka Piłsudskieść| 


Na mowe p. prezydenta Rzplitej 
edpowiedział szef sztabu general- 
nego marszałek Piłsudski, 

Panie Prezydencie! W imieniu 
wojska dziekuję panu prezydento- 
wi za to, że przy tym stole ze- 
brał nas koło siebie. Dziękuję rów- 
nież za słowa uznania, które z nst 
Twych padły. Wspomniałeś rów- 
mież o tych ciężkich czasach, gdy 
żołnierz próbował na różnych 
frontach wytworzyć wojsko pol- 

kie. był jeszcze bez ojczyzny i 

sknił gwałtownie do tego, aby 
sile swą, swą zbrojną armie, przy 
użyciu, przemocy uprawniono wo- 
lą zorganizowanej ojczyzny. Ta- 
ka wola dla żołnierza moga być 
viko praworządne instytucie kra» 

we i narodu, któremu żołnierz 
służy. Obecnie zebrani koło Cic- 
bie witamy Cię. jako przedstawi- 
ziela tych władz praworządnych 
f instytucji naszego kraju. Zechcia- 
feś pan, panie prezydencie. zwra- 
cając-sie do mnie, wyrazić dla 
mnie, jako dla naczelnego wodza 
podczas ubiegłej wojny i dla woj- 
ska słowa uznania i pochwały z 
powodu zwycięstw przez nas od- 
niesionych. Panie prezydencie. po- 


STANISŁAW PRZY'YSZEWSKI. 


Il Regno 


Pow 


(Giąg dalszy). 


cała zanchała, a notem ja zuneł- 
nie zabiiałam. bv nikt nie zmiarko- 
a. co w niej jest, a kiedy nad- 
szedł czas sabatu, brałam ja z $0- 
bą na sabat i rozdzielałam między 
biesiadników. _ 

Delsze badania ujawniły tajem- 
nice tych biesiad, ra których p9- 


to 


fdawano takie smakołyki, że-na ich 


(wsnomnienie tvlko jelita sie prze- 
wracały i każdego człowieka o 
silne wymioty przynrawiały. 
Czego tam nie bvło! Oprawia- 
ne ropuchy, nadlina kotów i nsów, 
mięso wisielców i przez główna 
fostawczvnie miesa Indzkiego La- 
barthe, muśmierconvch fufzi, sa- 
Gio mietonerzy i iadawitvch żmii, 
a młodzintka d'Asnilconctte ono- 


windała. że z wszystkich potraw 


smakowz! jej tylko szarnv chleb 
Z "rosą, pieczony Ta7”eM ze SNTOSZ- 
kawang watroba niechrzczoneco 
dziecka — a przytem ten tort jest 
bardzo skuteczny, bo robi cza- 
Townicę odnorną na najcięższe 
katnsze tortur. 

Ale wszyscy świadkowie jedno- 
głośnie zeznawali, że ani te po- 
trawy, ani też podawane nanoje— 
ohvdniejsze od  naistechlejszej 
gnolówki — nie zasnakajały gło- 
du, ani też pragnienia — przeciw- 
nie: wstawało sie od stsłu gład- 
niejszym, niż przedtem. 

m. Oczywiście! — zaśmiał sle 


skiego, generałów dywizji Stani- 
sława Hallera, Żelirowskiego, 0O- 
sińskiego, Kulińskiego, Romera, 
Majewskiego, Czikela, Jędrzejew 
skiego, Raszewskiego, Schuberta, 
Latinika, generałów brygady: — 
Malczewskiego, Susz y ńskiego, 
Latoura, adiutanta generalnego 
pułk. Zaruskiego, adiutanta gene- 
ralnego rotmistrza Rusłowskiego, 


chwile, kiedy polska siła zbrojna 
powstawała na różnych frontach 
nie miała nad sobą jednego rządu 
narodowego a z jego ramienia je- 
dnego wodza, należą już do prze- 
szłości.Armia polska wewnętrznie 
skonsolidowana, pomimo różnoli- 
tości jej pierwotnego składu, stoi 
dziś poza obrekem polityki, Ofice- 
rowie i szeregowcy wierni zasa- 
dom swej zaszczytnej sławy, da- 
ią posłuch jiedyńie i wyłącznie roz 
kazom rządu odpowiedzialnego 
przed sejmem. Polska, jako mo- 
carstwo o doniosłej roli historycz- 
nej na wschodzie zmlerza do ugrun 
towania powszechnego pokoju. 


za tą pracą na polu bitew, która 
dała nam zwycięstwo, rozszerze- 
nie granic państwa I moc utrwale- 
nia ich, daj Boże na zawsze, 
istnieje praca bardziej ukryta dla 
oka, praca, którą i teraz wojsko i 


adjutanta marsz. Piłsudskiego, 
rotmistrza Sołtana, adjutanta pre- 
zydenta Rzplitej Meyera. Na o- 
biad nie przybyli: gen. broni Bze- 
ptycki z powodu choroby i gen. 
dywizji Śmigły z powodu zajęć 
służbowych. Podczas obiadu p. 
prezydent Rzplitej wniósł nastę- 
pujący toast: 


4 4 Toast prezydenta Rzeczypospolitej. 


Najlepszym zabezpieczeniem tego 
jej stanowiska jest i na długo jesz- 
cze pozostanie silna, karna, patrjo 
tycznym duchem owiana armia na 
rodowa. Wojsko wtedy jest silne, 
kiedy dowódcy i żołnierze mają 
złębokie przekonanie, że sprosta- 
ją zadaniu bez pomocy z zewnątrz 
Wiesz dobrze Panie Marszałku, 
jak dawno pracujesz, aby wojsko 
polskie było silne, aby miało o- 
gnistą, męską, prostą i szlachetną 
duszę i w Twe zasłużone ręce 
wznoszę toast: Niech żyje wojsko 


polskie! Niech, czuje, że za nim 
stoi miłość i ć zjednoczone- 
go narodu! Ki 


wadzona jest i teraz przez nas. 
Wszystkie bowiem armie po woj- 
nie wracają do swego domu woi- 
skowego już urządzonego pod 
względem ustaw prawa I prawi- 
dełek, My wróciliśmy do niczego. 


dowódcy wojska mają na swoich! Zaczęliśmy bowiem nasze życie, 
karkach. Jest to praca organizacii. |fako wałsko w stanie weny. Sta- 


Pod tym wzęlędem praca nasza 
podczas wojny była wyjatkową w 
historji wojen, bo zaczęliśmy od 
zera, od braku armji, od-braku ja- 
kichkolwiek jej elementów i w 
dwa fata, prowadząc ustawicznie 
wojnę, doprowadziliśmy siłę zbroj 
ña do miljona ludzi pod bronią ià- 
ko tako zorzanizowaną. Musie- 
liśmy więc improwizować armię 
z niczego podczas wojny samej. 
Nie znam w historii woien nrzy- 
kładu z wyjatkiem 1 to tylka do 
pewnego stopnia wojen wielkiej 
rewolucji! francuskiej, przykładów 
zwycięstwa armii zaimprowizo- 
wanej w taki sposób. Jest to ol- 
brzymi wysiłek, który zawdzię- 
czaliśmy usilailej pracy, każdego 
w swoim zakresie, wszystkich do- 


nu pokoju nię znaliśmy przedtem. 
Pracą nad tą bazą pokojowa armii, 


Sądownictwo łó 


s = 
FES nurd 
ULM. . 151 


AJ 


Powiększenie etatów w sydzie okręgowym. 


Usilne zabiegi prezesa łódzkie- 
go sądu okręgowego. Tadeusza 
Kamieńskiego. odniosły skutek, 
gdyż rada ministrów przyznała 
dla sądu łódzkiego dodatkowo na- 
stępujące etaty: 1 wice-prezesa, 


Liczba płatnych aplikantów są- 
dowych również wkrótce ma bvć 
powiększona. 


Obecnie sąd okręgowy w Łodzi 
liczy 75 osób na stanowiskach se- 


czterech sędziów okręgowych i 1 |dziowskich i 27 aplikantów sado- 


podprokuratora. 


wych. (bip). 


Brak sędzlów. 


Dowiadujemy się z wiarogod- 
nego źródła, że w sądzie okręgo- 


wym w Łucku wakuje 13 stano- 
wisk sędziowskich. 


Oznaka pamiątkowa dla sądowników. 


Ażeby upamiętnić pełną obywa- 
telskiego zapału i oddania współ- 
pracę tych prawników, którzy 
wzięli udział w budowie podwalin 
polskiego sądownictwa państwo- 
wego na obszarze b. zaboru rosvi- 
skiego, minister sprawiedliwości u 
stanowił oznakę pamiatkowa nie- 
ciolecia sądownictwa (1917--1922). 
Oznaka ta wpostaci żetonu ma for 
mę gwiazdy 8-mio ramiennej na 
emalji amarantowel z białvm or- 
łem wypukłym w otoku liljowym 
z napisem: ..Sprawiedliwość 
podwaliną Rzeczplitej”*. Z boków 


zaś znajdują się liście dębowe zło- 
cone. 

Prawo do noszenia tej oznaki 
mają sędziowie, prokuratorzy. ©- 
raz urzędnicy referendarscy b. 
departamentu sprawiedliwości. 
którzy byli na służbie w dniu 1 
września 1917 roku i nieprzerwa- 
nie pozostawalł na tej słvżbie 
przynaimniel w cłazu roku. Ozna- 
ka nadawana będzie imiennie pi- 
smem. odrecznem na wniosek ko- 
misii kwalifikacyjnej odznaczeń z 
powodu pięciolecia uznania nol- 
skiego sądownictwa państwowe- 
go. bip). 


Nominacje w sądownictwie łódzkiem. 


Sędzią - śledczym 
przy sadzie okręgowym w Łodzi 
został mianowany p. Arkadjusz 
Istałew. dotychczasowy 


KU CZCI KOPERNIKA. 


(x) Wczoraj o g. 10 rano w ka- 
tedrze św „Stanisława Kostki od- 
bvło się uroczyste nabożeństwo 
ku uczczeniu 450 rocznicy urodzin 

| Mikołaja Kopernika. 

Wygłoszone zostało kazanie 0- 
kolicznościowe, po którem nastą- 


samdo wojska, a zależy od oia- 
czającego armię społeczeństwa i 
uregulowania współpracy wszyst- 
kich instytucii państwowych ż in- 
stytucią. wojskową. Mamy po 

tym względem jeszcze wiele do 
zrobienia. Po ciepłych słow ach, 
któremiś nas, p. rrezydencie. spot- 
kał, śmiemv liczyć, że lako nal- 
mrższy zwierzchnik woiska zech- 
cełpan przyłożyć rekę do przy- 
śnieszenia i utrwalenia w naszej 
piczyźnie naszego domu wojsk:o- 
wcgo. Od tego bowiem zależeć 
wiele będzie, czy woisko w chwili 
potrzeby odnowie swemu zadaniu 
obrony całości i bytu państwa. W 


wódców wojskowvch. Ta sama |imieniu wojska wznosze toast: 

praca organizacyjna, wyjątkowa [pan prezydent 1 _ naiwvższy 
w swej treści, od dwuch lat pro- | zwierzchnik wojska niech żyje! 

rownicę, słynną Besty Detsail — 

31) ta już noga nawet stąpnąć nie mo- 

gla — wewlokło ją dwuch pa- 

Doloroso. chołków, z których jeden trzymał 

= ją za nogi, drugi za głowę, ramio- 

ieść. na obwisłe, wyważone ze sta- 


IBriai — bo potrawv te to tylko 


i całej ohydvy duszsśtvch czarownice. 
r — Proszę zaprotokułować tą 
najcieższa herezję! Brisson 
trząsł się cały z wściekłezo ohi- 
|rzenia, — Pan śmie twierdzić. że 
uczty te odbywaja sie tylko „„ima- 
ginative et illusive'* — to pan 
śrnie twierdzić, kiedy dziesiątki 
świadków. zeznają. że uczty te 
odbywają się „realiter et corpo- 
rative*?! Panie prokuratorze — 
Brisson zwrócił sie do De I anirea 
— jak pan może ścierpeć, by po- 
dobne inismie mogły się odbijać 
o uszy pańskie? 

De IT anire wzruszył ramionami: 

— Pan Baissac e zapewre 
sam naitepiej, jakie konsekwencje 
bedzie musiał z swych uwag wy- 
ciągnać. 

— Jakież ja konsekwencje mo- 


a 


| ze wyciącnąć — knit Lrlał —otóż|gdym torturom 


wów, włokłv się po ziemi, I tak 


tablicy pamiątkowej. 

W uroczystości wzięli liczny u- 
dział przedstawiciele władz insty- 
tucji i organizacji społecznych. 


UROCZYSTOŚCI KOPERNI- 

KOWSKIE W WARSZAWIE. 

WARSZAWA, 18 litego. (PAT). 
Uroczystości kapernikowskie roz- 
|oczety się dziś uroczystem na- 
bożeństwem, celebrowanem przez 
kardynała Kakowskiego w koście- 
le Ojców Karmelitów. W nrezbite- 
rium zajeli miejsca: marszałek 
-sejmu Rataj. minister Mikułowski- 
Pomorski i Ossowski.. prezydent 
miasta Jabłonowski, prezes tow. 
naukowego Kochanowski, woje- 
woda Sołtan. oraz genera! Lati- 
nik. Przed głównym ołtarzem u- 
ledwie pogardliwem  wzrusze- 
niem ramion, albo jakimś dum- 
nym, wyzywającym wzrokiem, 
lub też milczącym. kpiącym u- 
śmiechem odpowiadać raczyła. 
ze zdumieniem widział, z jakim 
jtajemniczym, głębokim i poddań- 


` . „ot rzucono ja na ziemię, jak kupęltczym szacunkiem wszystkie in- 
— Wkładałam do dzieży, aż się syrrbole erzechu. zbrodni, obiędn, | śmieci. 


— To bylo ohvdne! 

De Lanire uczuł głęboki 
smak obrzydzenia i wstrętu. 

— Nic nie zeznała! — Baissac 
ociera? pot z czoła. — Wyciąga- 
łem ją sam osobiście cztery razy 
na wałkach, paliłem siarkę pod 
pachwinami, posypałem stopy 
zmoczoną solą i przyprowadzi- 
łem kozła, który przez pół godzi» 
ny jej stopy lizał, wlałem przez 
gębę pięć litrów słonej wody w 
jej szatański brzuch, tak że na- 
pęczniał, jakby pod naporem dzie- 
sięciomiesięcznego bękarta — nic 
nie pomogło. Albo zasyniała, a po- 
tem — oby jej ozor był uwiądł — 
twierdziła, że wraca z czarciczo 
wesela, albo jej też Ślepie kotem 
stanęły w takim zachwycie, że 
ciarki człowieka przechodziły, a 
folgował. śmiała 


nie- 


tu mam przed sobą Pemigjusza:|się na cały głos, że żadnego bô- 
De demonłatreca* — w rozdzia- lu nie czuje, bo właśnie takie roz- 


le 16 -ym nisze wvraźnie: „sed 
Cibi. potusque aviditatem atque 
appetentiam tantam superesse, 


kosze przeżywała *jakich tu ża- 
den człowiek doznać nie może, a 
potem bluzgneła taki stek bluź- 


auanta antea Juerat maxima“ —lnierstw, nd których włosy na glo- 


to znaczy, że uczestnicy tych błe- 
siad ani nie jedzą, ani nie piją, 
przeciwnie mają tylko imaglnacją 
jakichś potraw podrażnione ż5- 
ądki... 

De Lanire machnął sęką na znak, 
że dvskusja zamknista. 

Baissąc wprowadził nowa rtza- 


za 


wie staja, a pisarz nie zdążył te- 
go wszystkiego przez całą godzi- 
nę spisać. 

— Posadzić ją na stołku. rozka- 
zał De Lanire | iał się jei bacznie 
przypatrywać Znał ją łuż z daw- 
niejszych przesłuchów, które bez 
tortur na niczem spełzły. be za- 


ne czarownice do niej sie odnosi- 
łv, a żadna z nich nie zdradziła 
iej obecności na sabacie. co nai- 
wyżej przypuszczały, że musiała 
być jedną z tych dam w gęstych 
zasłonach, które im się zdarzyło 
na sabatach widywać, jak rów- 
nież żadna z nich nie mogła się 
poszczycić ani jej przyjaźnią, ;ani 
zaufaniem. 


Zaaresztowaro, ją dzięki denun- 
cjacji de la Ralde, która też nic 
pewnego ò niej powiedzieć nie 
mogła: twierdziła tylko, że wszy- 
scy wiedzą o niej, jako że jest naj- 
znakomitszą z czarownic. 


De Lanire przypatrywał Sie |pą tylko z trudem onancwać 


iel z 


wzrastaiącą ciekawością. 


| 


sędzia stał p. Leon Wasowski. 


zapasowym | śledczy okregu wileńskiego. Se- 


kretarzem sadu okręgowego w 
wydziale karnvm mianowany zo- 
(bip). 


stawiły się stowarzyszenia i ce-, 
chy ze sztandarami. Po bokach 
stanęli przeds.awiciele uczelni 
wyższych, korporacje akademic- 
kie, tow. „Sokół* i inne. Kazanie 
wygłosił ks. Szlagowski. 

Po nabożeństwie utworzył się 
pechód pod pomnik Kopernika. 
Orkiestrze odegrała hvm1 „dova- 
rodzica". Pod pomnikiem wysł0- 
sił przemówienie prezes tow. na- 
ukcwego Kochanowski. 

O godz. 5 po południu odbyła 
sie uroczysta akademia, na kiórci 
senator Bolesław Limanowski wy- 
głosił przemówienie. Również o 
g. 5 odbyła się akademia w ratu-. 
szu, na której wygłosił przemó- 
wienie prezes rady miejskiej Ba- 
liński i profesorowie Ranachowicz 
i Bolarski. 

O godz. 8 wieczór odbyło się w 
operze galowe przedstawienie, na 
którem był obecny prezydent 
Rzplitej, członkowie gabinetu z 
premierem Sikorskim, przedsta- 
wiciele władz 1 ciał ustawodaw- 
czych, świata naukowego, literac- 
kiego i licznie zebrana publiczność. 


Iz wielkiem zdumieniem wy- 
czytał o niej De Lanire, co powie- 
działa ta jej malka katowi, który 
przed egzekucją poprzysiągł jej, 
Że puści ją na wolność, jeżeli mu 
się odda, 


Z jaką pogardą odtrąciła Det- 
sail, matka tej młodej czarownicy, 
którą tu widział przed sobą, zako- 
chanego kata: 


— Ja. którą Szatan posiadł, 
która miała to szczęście całować 
jego ręce, ja, kochanka jedynego 
prawowiernego Boga, miałabym 
się tobie oddać, ty. nędzny pacho? 
ku sprawiedliwości, ustanowionej 
przez waszego Boga?! Nigdy. 
przenigdy! I wycięła katowi Sro» 
motny policzek. 


Z dobrego rodu! — pomyślał 
De Lanire — wziął spory arkusz 
z zeznaniami Detsail, zagłębił się 
w czytaniu z ceraz to większem 
zdumieniem i z poruszeniem, któ- 
sio- 
łał. Po długiej, długiej chwili oz- 


Twarz jei w niego wpatrzona, | syg] sie wreszcie: 


byla pogodna i jakby okraszona 
cichym uśmieszkiem — patrzyła, 
nie zdając się widzieć, a wzrok 
ten, niby w niego wnatrzony, bv? 
tak niesamowity, że De Lanire po- 
myślał, iż nie jest z tego świata. 
Pozatem wiedział, że wywodzi 
się nię z byle jakiego rodu. Z pro- 
cesów, użyczonych mu do przej- 
rzenia z Nawary i Lagrone, do- 
wiedział się, że jest córką słyn- 
nego karcerza, który ponoć był 
kapłanem jakiejś potwornej sek- 
tv, a raczej jej szczątków. sek- 


ty Katarów — matka jej zaś, po- 
sądzona o cząrownictwo, spłonę* i 
ła na stosie, 


nierstw i infamiji, 


— A wiec, ty, Detsail, córko 
zapamiętałego  karcerza, który 
wraz z twoją matką, bezbożną i 


nędzna czarownicą na stosie snło- 


nat w imię boskiej i ludzkiej spra=” 
wiedliwości, przyznaiesz się do 
tych wszystkich sprośności, bluź- 
które na tortu- 
rach zeznałaś? 


— Przyznaje się! — powiedzia- 
ła dźwięcznym. - donośnym gło- 
sem i uśmiechrnoła się — na jel 
twarz spadły zwoje gęstych wło- 
sów — <hciała je rękoma popra- 
wić, ale widocznie nie zdołała. 


(C. d. n.) 


ó 


GŁOS POLSKI 


Obywatel miasta Łodzi. 


Zmarł w dniu 18 b. m. przeżywszy lat 76. Wyprowadzenie zwłok nastąpi we Wtorek 20 b. m. © godzinie 12-tej w południe z 
domu przy ulicy Piotrkowskiej 77 o czem zawiadamiają krewnych i znajomych 


Iaksymiljan Groldieder 


Zona i dzieci. 


, 
tyczących liczby i rodzaju instytu- | Lloydu w Polsce wywiązuje się z | czają, iż są poszkodowani na ciele 


skutkiem slużby woiskowej, nazy= 
waijąc siebie inwalidami. 

Wobec tego powiatowe koła 
związku inwalidów woiennvych o= 
znaimiło. iż wszvscv zgłaszałacy 


cii kulturalno-óświatowych, czyn-' zadania swego dobrze, doręczając 

nych na terenie okr. szkoln. łódz- | szybko paczki adresatom 1 wre- 

kiego. czając wysvłającym oryginalne 
Podobnie. iak i w całym kraju, pokwitowania. 

I w O. S. E. oświata pozaszko!na | 


Pierwszy zjazd nauczycieli szkół powszechnych.—Nie" 
wystarczające kwal fikacje mauczycielskie.—B-ak pras 
graatyki służbowej. — Opłakany stan uposażenia nau- 


czycieli. 
(x) Wczoraj rozpoczął obrady! 


w sali rady miejskiej pierwszy 
zjazd wojewódzki 
szkół powszechnych. 
Porządek dzienny pierwszego 
dnia zjazdu był następujący 
Posiedzenie 


nauczania, ref. J. Braun, 


3) Stosunek prawno-słażbowy | nież braki poważne posiada usta- 
ulian| wa dyscyplinarna dla nauczyciel- 


vanczycielstwa, ref. poseł J 
Smulikowski, 

4) Wybory komisji wnioskowej, 

5) Sprawy miejscowe woje- 
wdztwa, ret. R. Tomczak, 

Posiedzenie popołudniowe: 

6) Dyskusja nad referatarn?, 

7) Sprawa pisma dla dzieci 
„Płomyk, ref. Włodarski. 

Ziazd otworzył w imieni zarzą 
du elównego prezes Wasilewski. 

Do prezydium zostali powołani 
uiatorzy J. Woźnicki 1 St. No- 
nak. posłowie Smulikowski i Wój 
towicz oraz p. Wasilewski. 

Po otwarciu ziazdu. na wiosek 
p. Wasilewskiego, uczczono przez 
powstanie pamięć pierwszego Pre 


nauczycieli nauczania, gdyż są one zby łąob- 


przedporadniowe:| który stwierdził, że obecne poto- 
1) Zagajenie j powitanie zjazdu, |żenie prawno-służbowe nauczy- 
2) Programy szkolnə a warunki cieli, jest bardzo przykre, wskutek 


programowo I celowo prowadzo- 
ne. Należałoby zmienić programy 


szernę. 
Następny punkt porządku dzien 
nego referował noseł Smulikowski 


braku pragmatyki służbowej. Rów 


stwa. 

Mówca omawiał również spra- 
we emerytur | uposażeń, oraz wa- 
dliwość ogólnej administracii szkol 
nej, którą cechuje biurokratyzm 
i brak znajomości rzeczy. 

Po referatach zarządzono przer 
wę. 

Po przerwie przystąniona do wy- 
borów komisji wnioskowej, która 
zajmie się opracowaniem wnio- 
sków, złożonych na zjeździe. 

Do komisji wnioskowej nowo- 
łani zostali: pp. sen. Woźnicki. po- 
seł Smulikowski, p. Tomczak, Ki- 
sielnicki i Braun. 

Sprawy miejscowe wojewódz- 


zvdenta Rzeczypospolitej ś. p. G.| twa, omawiał w długim i rzeczo- 


Narutowicza. 


wym referacie, refer. rady szkol- 


Następnie uchwalono, że zjazdj nej powiatowej, p. R. Tomczak. 


będzie obradował, jako zjazd im. 
kopernika dla uczczenia 450 rocz- 
nicy urodzin tego wielkiego pol- 
skiego myśliciela. 

Ziazd powitali: W imieniu za- 
rządu głównego stow. nanczycie! 
kół powszechnych — sen. No- 
wak, w imieniu kuratorium łódze 
kiego I rady szkolnej okręgowci= 
p. Grabiński, w imieniu magistratu 
i wydziału oświaty 1 kultury -— 
sen. Kopeński, w imieniu instytutu 
pedagogicznego — wizytat Czap- 
czyński, w Imientu związku insne- 
ktorów szkolnych — ins. kaliski. 
p. Glinieki, im. polskiej organizacii 
wolności — p. Urbach; w imienin 
koła parlamentarnego nauczycieli 
szkół powszechnych — sen. Woź- 
nicki, w Imieniu starostwa p. Re- 
miszewski. i 

„Programy szkolne, a warunki 
nauczania“ — PO n Braun. 
który stwierdził, że prógramy i 
warunki nauczania nie są całkowi- 
cle wsnółmierne. 

Warunki nauczanła n 
lają na wyczerpywanie 
w sposób zadawalający. 

Pierwszym warunkiem normal- 
nego nauczanła jest ustalenie wy- 
starczałących kwalifikacii nauczy 
clell; w tym celu należy podnieść 
cenzus wykształcenłowy dla nan- 
czyciell szkół powszechnych do 
matury, oraz dać możność nauczy- 
clelom zdobycia wyższego wy- 
kształcenia. 

Ministerstwo winno zorganizo- 
wać kursy dokształcające po wo- 


pozwa- 
rogramu 


Mówca wskazywał na braki i u- 
sterki szkolnictwa, zaznaczając, 
że ministerium inaczej traktuje 
szkoty. Średnie, a inaczej po- 
wszochse. ; 

Szkoła powszechna winna być 
ośrodkiem szkolnictwa, jako dają-| 
ca podstawy wiedzy szerokim ma 
som. 

Stan szkolnictwa na terenie wo- 
jewództwa łódzkiego nie różni się| 
od stanu szkolnictwa w innych! 
województwach b. Kongresówki. 

Mówca _ żądał  reorgafizącji 
M.W.R. i O.P. w sensie podziału 
tego ministerjum na 2 ministeria. 

Nauvczycielstwo iest no wiekszej 
części niewykwalilikowane i nie 
ma możności uzupełnienia swvcli 
kwalifikacji, wskutek opłakanych 
warunków materjalnych. W woje- 
wództwie łódzkiem na 3500 nau- 
czycieli, 2300 czyli 67 proc. nie 0o- 
siada wystarczających kwalifi- 
kacji. 

Również opłakanem est położe- 
nie materjalne nauczycieli emery- 
tów, nad któremi rząd popros:u 
ziuęca się, nie wypłacałąc im w 
ciaru szeregu miesięcy pansli. 

Mówca żądał sanacii catliowitej 
stesunków, przekładałągc w tvn 
celu cały szereg daleko idących 
rezolucji. 

Po referacie p. Tomczaka zosta- 
ła zarządzona przerwa do g 5-ci. 

O godzinie 4-ei rozpóczzła obre- 
d vkomisja wnioskowa. 

Sprawozdanie z posiedzenia no- 
południowego podamy w dzisiej- 


Jewództwach; kursy te winny być Sa) m ..Kurjerze Wieczornym“. 


(Oświata pozaszkolna O. S. Ł. 


45 proc. analfabetów!-Usiłowania kuratorium w celu 
wytępieńia analfabetyzmu.—Zamierzenia na przyszłość. 


Sprawam! oświaty pozaszkolnej 
załmowało się na terenie okręgu 
szkolnictwa łódzkiego do dn. 1-z0 
maja r. u. ministerstwo w. T. i ©. p. 


pierwszych miesięcy 


skierowaną 
była na rozbudzanie w społeczeń- 
stwie zrozumienia, a w nauczy- 
cielstwie zamiłowanie do pracy o- 


leży odłogiem | wiele trzeba be- | 
dzie energii. abv analfabetyzm | 
wytepić i podnieść naiszersze war į 
stwy obywateli na taki poziom 

kultury, który pozwoli z całą świa 

domościa wziąć odpowiedzialność 

za korzystanie z praw i swobód. 

jakie zapewnia konstytucja. Naj- | 
wyvmowniejszym dowodem ubó- | 
stwa oświatowego jest spis ludno- 

ści, który wykazał, że liczba anal- 

fabetów dochodzi do 45 proc. ogó- 

łu mieszkańców w wieku poza- 

szkolnym. Gdy do tej cyfry ddbdać 

bardzo poważny odsetek mie- 

szkańców, których wykształcenie 

sprowadza się do słabej umiejęt-' 
ności czytania i pisania. dojdziemy 

do wniosku, że stan ośwłaty 

wśród dorosłych fest zatrważa= 

lący. 

Należy więc zjednoczyć wysi- 
tek państwa i społeczeństwa, aby 
wytepić analfabetyzm, z którym 
też walczy kuratorium O. S. Ł. 
bardzo intensywnie, 

W r. szkolnym 1921-22 na tere- 
nie okręgu szkolnego łódzkiego 
było 279 kursów dla analfabetów, 
» czego na samą Łódz przypada | 
45 kursów 4000 uczących się na 
ogólną liczbę 8680. 

Kursy dla analfabetów istniały 
we wszystkich powiatach okręgu 
| pozostawały pod nadzorem in- 
spektorów szkolnych. Koszty po- 
krywały samorządy miejskie i sej- 
miki, natomiast skarb państwa z 
nieznaczną tylko mógł przyjść po- 
mocą. 

Kuratorium nawiaznie coraz Ści- 
ślejszy kontakt z seimikami, rada- 
mi miejskiemi oraz instytuciami 
kulturalno-oświątowemi, usiłując 
do tej pracy wciaenąć obywateli, 
aby zaś te czynniki jaknaimocniei 
zwiazać z pracą nad oświeceniem 
analfahetów i dokształcaniem do- 
rosłych, kuratori"m onracowało 
nrolokt orrenizaci kursów „w Ffó- 
rych wsnófnraca tvch czvnników 
z władzami oświatowemi lest na- 
leżycie uwzgiędniona. (bip). 


Wiadomości bieżące. 


Paczki do Rosii. 


W. C. I. K. rosyjski wydał w po- 
towie października r. ub. rozpo- 
rządzenie za nr 242, na zasadzie 
którego zezwala organizacii Nan- 
sena A. R. A., fakoteż związkowi 
miedzynarodowemu pomocy Ro- 
si, na nosvwłanie do Rosii. bez 
wszelkiego cła, paczek, jako po- 
moc swym krewnym. Organizacia 
A. R. A. wykorzystała to prawo i 
posyła typowe swe, o iednakowel 
zawartości. paczki. pobierając za 
to 20 dolarów. zaś organizacia M. 
Z. P. R. ustąpiła swoje prawo to- 
syjsko-baltvckiemu Llovd'owi w 
Berlinie. który rzecz tę załatwia z 
tą różnicą, iż przvimuje paczki. 
których zawartość i skład pozosta 
ja do dowolnej checi lub dysnozy- 
cji wysyłającego. 

Obecnie rosvisko-baltycki Lloyd 
uruchomił oddział swói w Polsce 
(„T-wo Kosmo-Russ". Warszawa, 
Gesia 13). który przyimuie paczki. 
złożone z rzeczy, prowiantu itd., 
We- 


Sprzedaż produktów magistra- 
ckich. t 


Z dniem 16 b. m. sprzedaż pro- 
duktów i orałn odbvwa sie hurto- 
wo w oddziale sprzedaży (Pomor- 
ska 17) od godziny 8 da 1 no not 
detalicznie w sklepach miejskich 
od godzinv.8 do 2 ponoł. W soboty 
tylko do godziny 12 w południe. 


Bezpłatna przychodnia. 


Z dniem 19 lutego b. r. zostaje 
ponownie otwarta bezpłatna przy- 
chodria przy inspektoracie s. o. ul. 
Tramwajowa 13. dla leczenia cho- 
rób sizórnych i wenerycznych. Go- 
dziny przvjeć od 12 do 1 1 od wpół 
do 8 do wpół do 9 wieczór. 

Poniedziałki, środy i piątki — 
dla mężczyzn. Wtorki, czwartki i 
soboty — dla kobiet f dzieci. 


Dwutygodnik „Oficer Rezerwy“. 


Życie organizacyjne oficerów re 
zerwy weszło w nowy etap swe- 
go rozwoju: zdobyło się na wła- 
sny organ prasowy. Na razie jest 
to tylko dwutygodnik i wychodzi 
jake specjalny dodatek do „Polski 
Zbrojnej”. pod tytułem ..Oficer 
Rezerwy“, staraniem centralnego 
Związku oficerów rezerwy, z któ- 
rego ramienia podnisuje go 


się do pracy inwalidzi otrzymnią 
prace w warsztatach. zaś żebrząa= 
>v inwafidzi nadużywaia nieświa< 
domość publiczności. (bip) 


Rzeżnia psów. 


W mieszkaniu Francigzka Bar= 
tosza przy ulicy Kilińskiego 244, 
policia wykryła potajemną rzeźnię 
psów. Właściciela rzeźni pocią= 
onięto do surowej mawie a: 


ści. bip). 
Wypadki. 


Zamach samobólczy. Przy ul. Nawrot 
98, córka gospodarza domu 20-letnia Ole 
ga Szulc w celu samobójczym napiła się 
jakiegoś płynu trującego. Pierwszej po 
mocy udzielił jej lekarz pogotowta. (bip) 


K ryminalistyka, 


Pomysłowy oszust. Do mieszkania Jav 
kóba Grzesiaka zam. % Chojnach, przy« 
szedł nieznany mu osobnik, który przed- 
stawił się lako kolega syna Grzesiaka, 
służącezo w wojsku i prosił o pieniądze 
dla syna (irzesiaka, który rzekomo leżak 
w szpitalu. Niedowierzaląc przybyszowi, 
poslano razem z nim do Łodzi, druglega 
syna, Józefa, od którego nieznajomy wY* 
ludził na ulicy 336.000 mk. gotówką, ubra 


jako | nie t zegarek, poczem zbiegł w niewiado» 


kierownik redakcviny malor WŁ.| mym kiertinku. (bip) 


Dunin-Wasowicz. 


Oficerowie rezerwy uzyskali w| Wykryte kradzieże. W towarzystwie 


ten sposób trvbune. 
da mocli przemawiać do snołeczeń 
stwa I — wvybitnv łącznik organi- 
zacvjiny między sobą. 

Pierwszy numer ..Oficera Rezer 
wyv*rktórv sie świeżo ukazał. od- 
znacza się żywością artykułów i 
wiadomości, aktualnych dla ogółu 
zdemobilizowanych. Otrzymać go 
można w sekretariacie Związku — 
Warszawa. Szpitalna 1, w cenie 
200 mk. wraz z odnośnym nume- 
rem „Polski Zhbrninef", 


Wieczór eksnervymentalny 
p. Rom-Romano. 


Znany w naszem mieście z no- 
przednich kilku występów, które 
wvnadły nad wvraz udatnie | inte- 
resująco, a cieszący sie niczwykła 
symnatią p. Rom-Romano pożegna 
Łódź swym występem we środe 
21 lutego w saii filharmonii, po- 
czem wvieżdża zagranicę. 

P. Romano w swych niezwy- 
kłvch eksperymentach ma doda- 
tnia cechę. iż nie wvwołuie on sztu 
cznej grozy i podniecenia, ale de- 
monstruje doświadczenie tak z 
dziedziny magnetyzmu, autosug- 
gestii etc. wzbudzając tvlko ogrom 
ne zainteresowanie, chwilami aż 
do wstrzymania oddechu. 

Eksnervmentv n. R. spotkały się 
dotychczas z nrawdziwem uzna- 
niem i to nietylko wśród szersze- 
mo ogółu, ale również w sferach 
naukowych. 

Ostatni ten występ p. Rom-Ro- 
mano w Łodzi, niewatpliwie wy- 
netni po brzegi sale filharmonii tem 
bardziej. że zavowiedziane są no- 
we doświadczenia hinduskie. 

Pozostałe biiet” Są «0 nabycia 


i w kasie filharmonii. 


„Inwalidzi”. 
W ostatnich czasach wielu że- 


załatwiające za pośrednictwem ,światowej za pomoca okólników. 
inspektorów szko!nych. Następnie chodziło kuratorium 
Działalność kuratorium w ciązu lo zebranie danych cyfrowych. do-| 


a także przekazy pienieżne. 


dług wiadomości  dotychczaso- | braków ulicznych, odwołujac się 


wych oddział rosyisko-baltycki I do ofiarności publicznej, oświad- 


z której be-| śpiewaczem przy kościele św. Anny do- 
| konano. wczoraj kradzieży różnych rze- 


czy. Zawiadomiona o powyższem policia 
wszczęła dochodzenie i udało jel się wy 
kryć sprawców kradzieży, Romana Mys 
dlaka, Zagajnikowa 51 I Józefa Pietrusz- 
kę, Częstochowska 7, u którego oprócz 
skradzionych rzeczy znaleziono kilka wy 
trychów I inne złodziejskie narzędzia. 


— W domu ekspedycyinym „Polbal“ 
przy ul. Plótrkowskiej 125, kradzlono sy+ 
stematycznie benzvnę. Oneedal schwyw 
tant zostali: szofer tejże firmy Włady< 
sław Matkowski I pomocnik lego Włady 
sław Gajewski. gdy nsiłowali wynłeść 
bańkę skradzionej benzyny. (bip) 


Z okolicy. 


Z seimiku nowiatowego w Brze- 
zinach. 


Seimik powiatowy w Brzezl- 
nach, na posiedzeniu w dnin 15 hm. 
uchwalił na potrzeby szkolnictwa 
| cele oświatowe marek 68 miljo- 
nów. 

Z tei sumy przeznaczy?” na his 
dawe szkół nowszechnych mk SQ 
mil.; jako zanomoge dla gimna= 
zium w Brzezinach mk, 10 milin- 
nów: na zasiłak dą rady szkolna] 
powiatowej mk. 2 mi'ianv 500 tv- 
siecy: na walke z dnalfahetvzmem 
i kursy dla młodzieży rzemieś'ni= 
czej mk. 2 miliony 500 tvs.: na k"r= 
sy dokształcałace dla nanczyci”lł 
szkół powszechnych i bibliote" e 
powiatowa nauczycielską — mk. 
2 miliony i na srhwencię dla O= 
chron — mk. 1 milion. 

Na temże posiedzeniu seimik 
przez powstanie wyraził nadzira 
wanie za wydatna prace na no'u 
oéwlatowem inspektorowi szknla 
nemu n. Zawadzkiemni. który nr 
szcza Brzeziny. przeniesiony na 
takież stanowisko do powiatu łódz 
kiego. 
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